Wychodzi we wtorek, czwarte 

Sobote. Co sobote dołacacny jest 
athutz Rozmaltoś ci. pisma ko 
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Dadatiek da Gazety Lwowskiej 
nbejmoje doniesłenia urzędowa i 
prywatne. Za nmicstczenie w Da- 
datka płaci sle od wiersza w pół- 
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Z powodu kończącego się kwartału z dniem ostatnim bieżącege 
miesiąca. Redakcyja uprasza p. p. Prenumerxtorów, którzy mie 
chcą doznawać zwłoki w odkićraniu Gazety, aby zawczasu złożyli 
Premameratę na drugi kwartał w majbiizszych e. k.e Pocztamtach, 
lub tóż w e. ke głównym Poczizmcie lwowskim, — a to wedlug wa- 
tumnkków powyżźćj obok tytułu Gazety umieszczonych. 
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Przeglad artykułów. tylko osłabionym się czuje, chociaż gorączka 


już zwolniała. 
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Wiadomości zayraniczne: Hiszpanija: Nie- 
porozumienia z Francyją. 
ngłija: Izba niższa. Roebuck proponu- 
je mianowanie osobnćj komisyi dla rozpozna- 
nia przyczyn wojny w Afganistanie. 
rancyja: Mowa pana Lamartine i odpo- 
wiedź pana Guizota z powodu wniosku do 
ustawy o tajnych funduszach. — Posiedze- 
nie izby deputowanych. — Rezultat głoso- 
wania na powyższy wniosek. 

Królestwo Polskie: Imć X. Gutkow- 
ski biskup dyjecezyi podlaskićj zamieszka 
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WIADOMOŚCI KRAJOWE. 
— Z Wićdnia. — 


Dnia 14. marca, o godzinie dziewiątćj z ra- 
na. Wczoraj po południu, śród umiarkowanćj 
gorączki, pojawiła się u Jego Ces. Mości dostoj- 
nego Arcyksięcia Frańciszka Karola 
drażliwość nerwów, która się za użyciem sto- 
aBownych lekarstw do wicczora uśmierzyła, i 
podczas bezseunćj ale spokojnćj nocy znowu 
całkiem ustąpiła, tak, iż Jego Ces.Mość jeszcze 


Baron Tftrkheim m. p. 
Dr. Zangerl m. p. 


WIADOMOŚCI ZAGRANICZNE. 
Hfiszpanija. 


Z Madrytu d. 25. lutego. To, czego 
każdy bezstironnie myślący mógł się spodzió- 
wać, mastapiło. Goniee , który wczoraj wie- 
czór przybył do francuzkiego poselstwa, przy- 
wiózł depeszę , którćj treść o tyle jest zaspo- 
kajajaca, iź rząd francuzki oświadczył, że jest 
zupełnie zadowolony artykułem, który w tu 
tejszóm pismie Gacela pod dniem 10. ogłoszo- 
no. Przeciwnie zaś na domniemane żądanie ze 
strony tutejsżego rządu, aby pana Lesseps 


« z Barcelony odwołano, nadesłano w bardzo do- 


bitnych wyrazach ułożoną odmowną odpowiedź. 
Po otrzymaniu tćj odpowiedzi pod dniem 40. 
posłał tutejszy rząd do swego sprawujące- 
go interesa w Paryżu rozkaz , aby odnowił 
zaskarzenie na postępowanie pana Lesseps 
i odwołał się na okoliczności, z których kary- 
godność tego ajenta ma się wykazać. Jednak- 
że nadmieniony sprawujący interesa miał oznaj- 
mić swemu rządowi, iż waha się uczynić ten 
krok przepisany , gdyż przewiduje, iżby ztad 
tylko nowe zawikłania dla hiszpańskiego gabi- 
netu wyuiknęły. Wszyscy ministrowie byli wczo- 
raj przez kilka godzin na obradach, które jak 
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btę zdaje, do tego przedmiotu się ściągały. 
Gdyby się nareszcie. przeważnemu pośredni- 
ctwu angielskiego gabinetu powiodło, wstrzy- 
mać hiszpański rząd od tak nicbezpieczego kro- 
ku, jakim jest cofnięcie przyznanego panu L e 8- 
seps exequatur, to przecież inne puokta, o 
które rejencyja hiszpańska z fraucuzkim ga- 
binetem porozumićć się nie može, na tcra 
jeszcze niezałatwiono pozostana. : 

Dzienniki madryckie z dnia 22. lutego za- 
wićrają list, pisany przez Don Ignacio Gur- 
rea, prywatnego sehretarza Rejenta, w którym 
jest ta wiadomość, że Espartero w najnow- 
szym czasie zakupił za 50,000 franków rentów 
francuzkich. W tymże samym liście wyrażono, 
żę Espartero w roku 4828 miał rocznie 
w bankach francuzkich rentów za 22,500 frau- 
ków; tenże sam Espartero zostawszy księ- 
ciem zwycięztwa i fiejentem królestwa, nić 
ana teraz więcćj rentów, jak tylko za 10,000 
franków. Żtąd widać, że Don Baldomero 
Espartero, brygadyjer, był bogatszym, niż 
Espartero książę zwycięztwa i Rejent 
królestwa, i Że przez wydatki potrzebne dla 
swój nowćj posady, więcćj niż o połowę zmińcj- 
szył kapitał, który miał za granicą. »Jestem 
oraz spowodowany oświadczyć« mówi tenże se- 
kretarz, »że książe de la Victoria nić 
ama zresztą Żadnego kapitału tak w kraju jako 
tez za granicą, oprócz 2000 twardych piastrów 
w przedsiębierstwie zakładania gościńca do Ca- 
brillas, 2000 w przedsiębierstwie geścińca do 
Pamplony, a 4000 do Logronno.< 


Wielka Brytanija i Hriamdyja, 


Z Londynu d. 2. marca. Na dzisiej- 
szćm posiedzeniu izby niżźszćj pan Roe- 
bu ck zaproponował, aby mianowano osobną 
Kkomisyję, któraby rozpoznaniem przyczyn woj- 
ny w Afganistanie dokładnie się zajęła. Oświad- 
czył oraz, iż przed tą komisyja udowodni, że 
pomieniona wojna nie zgadzała się bynajmnićj 
z polityką i była niesprawiedliwa, i że poprze- 
dni ministrowie, gdy ich do obrony wezwano, 
tylko pomyślne dla siebie fakta i dokumenta 
przytaczali, a drogie opuścili łub przekręciii. 
Pan Roebuck oznajmił, iź nie żąda od izby 
potępienia ministeryjum whigów ; ale sądzi, Że 
są dostateczne powody, które postępowanie 
jego oo do wojny w Afganistanie w podejrze- 
nie podają, i dla tego domagę się, aby mia- 
mowano komisyję w imieniu i interesie kraju, 
którego honor tóm postępowaniem splamiono. 
Sir KM. Peel sprzeciwił się tój moczi, nie dla 
tego, Że ta wojna nie zgadzała się z polityką 
lub była niesprawiedliwa, gdyż o tćj sprawie 
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nie może teraz objawić swego zdania, ale dla 
tego, ponieważ mianowanie takićj komisyi by- 
łoby postępkiem, któryby w końcu pociągnąć 
musiał za soba przeniesienie obowiązków wy” 
konawczego rządu na izbę niższa. Zalecał tak- 
Że izbie, aby się od każdego kroku wstrzy” 
mała, któryby teraźniejsze przyjacielskie sto- 
sunki z Rossyja mógł zachwiać. — Lord Pal- 
merston mówił podobnież przeciw mocyi, 
i broniąc polityki gabinetu whigów , utrzymy* 
wał, że przedsięwzięcia w Afganistanie były 
potrzebne, aby posiadłości indyjskie w Afgani- 
stanie zabezpieczyć i charakter Anglii podnieść. 
Zresztą przestrzegał izbę, aby nie dawała dru- 
kować żadnego doniesienia ajentów zagranicz- 
nych, gdyż ci, obawiajac się, aby ich listów 
publicznie nie ogłoszono, zatailiby przed rzą- 
dem niejedną ważną wiadomeść , by późbićj 
skompromitowanymi nie byli. Po przymówie- 
niu się jeszcze niektórych innych mowców za 
i przeciw mocyi pana Roebuck, odrzucono 
takową 189 głosami przeciw 75. 


Francyja, 


Lamartine należy niczaprzecznie do pić - 
wszych tegoczesnych mowców francuzkich. Je- 
go odszczepicństwo i przejście na stronę opo- 
zycyi stanowi epokę w dziejach tegorocznych 
posiedzeń. Ztąd idzie, że skoro ten poeta- 
polityk wystapi ną mownicę, każde słowo by- 
wa ciekawćm chwytane uchem. Udzieliwszy 
dawnićj czytelnikom naszym mowy pana La- 
martine, w którój odstrychając się od mi- 
nisteryjum, złożył wyznanie swojćj wiary poli- 
tycznćj, nio możemy teraz pominąć milcze- 
niem ważźnćj jego mowy, która miał na dniu 
3go marca w izbie deputowanych. Mowa 
jego brzmi jak następuje: Nie występowałem 
i nie wystepuje przeciw temu lub owemu mi- 
nisteryjum, nie podnosiłem mego głosu w spra- 
wie opozycyi, gdyż tu nie idzie ani o jedno, 
ani o drugie, tu idzie o zamianę całego poli- 
tycznego systematu Francyi. Nie byłożbyto 
dziecinną igraszką, gdyby wielkie polityczne 
stronnictwo zwodziło harce li o imiona, nie ude- 
rzając wprost w serce choroby naszego kraju» 
która się ukrywa juź pod tém, już pod owóm 
nazwiskiem? Czy Molć, Thiers, czy Gui- 
Zot stoi u stćru gabinetu, to jest obojetnóm 
dla opozycyi; trzeba uderzyć na system , któ- 
rego się gabinety trzymają. Przed kilkoma 
dniami mówiłem w tćj mierze o naszćj we: 
wnętrznćj, teraz się doświadczę w zewnętrznćj 
polityce. Myśl główna przewodnicząca wszy” 
stkim krokom naszym w zewnętrznćj połityce 
na chwiejnym oparta gruncie, bo polega nê 
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błędzie, 


Myśl ta w d zeli i 
mienie. y wa rozstrzeliwa się pro- 


Z jednéj strony sami przedstawiam 
jek „nasz jako uzb ow Sny do zawie 
BM który tylko oezekuje chwili, aby rzu- 
6 się z mieczćm propagandy, i świat na no- 
M zhołdować orężowi francuzkiemu. Z dru- 
w strony straszymy Francyję, że państwa 
po zece w skład europejskićj równowagi, 

izane ścisłym z soba sojuszem stoją ciągle 
Jad bronia, z oburzeniem w sercu przeciw 
p acyi, nie dozwalajac, aby nasza ojczyzna 
A Powiedne swojćj godności w polityce świata 
ajęła miejsce. Jak jedno tak drugie jest gru- 
LA błędem. Czyliź rewolucyja lipcowa wy- 
= z swoich brzegów? czyliź nie umieliśmy 
w powstrzymać w rewolucyjnym rozpędzie * 

Szakże już Mazimićrz Perrier przyznał, 
ność we Francyi nie zostaje w bezpo- 
z nićm przeciwieństwie z monarchiczoćmi 
uslytucyjami reszty stałego ladu. Również i 
cuga myśl postrachem siejąca, nić ma gruntu 
A sobą, myśl, Że cała Kuropa wzięła się za 
ce i co chwila jest gotową odnowić koalicyję 
z Pilnitz. Kilkoma słowy da się błędność tego 
Zdania wykazać. Polska nie jest już teraz nie- 
€zpieczną dla Rossyi, wielkie państwo Ca- 
ratu potrzebuje potężnćj Francyi, aby zrówno- 
MŚ Angliję i Niemcy , mianowicie Angliję, 
% 3 w Azyi stoi zaporą gabinetowi Carskiego 
de a, Austryja obawiała się wprawdzie o Wło- 
NOZE WT się, aby ideje francuzkie nie 
iak we e e ale Austryja ma także da- 
= i jsze, zywotniejsze sprawy, Austry- 
Ja potrzebuje odeprzćć przewagę Prus i Ros- 
syi, a lego tylko za pomocą Francyi dokonać 
moze. Prusy jestto płonka machiawelizmu za- 
e Boca w samo serce Niemiec zręczną ale 
bw a ręką jenijuszu Fryderyka Wielkiego. 
OM pruskie dąży nieustannie rozszćrzać 
niej E ale teraz, gdy wszystkie rzćki 
ia ie przez handel połaczyć pragnie, po 
je 1U pokoju 1 nie może się obejść bez po- 
aw y Erancyi, skoro z Austryją lub z Niem- 
3 z ZETWIE związkowe stosunki. Anglija jako 
eglująca, przemysłowa , kupcząca może ku 
nam swoję niechęć lub zawiść obrócić. An- 
gija zaś jako państwo kontynentalne nie mo- 
© mieć innego starania, jak tylko aby równo- 
waga Europy była utrzymana. jażde prze- 
chylenie sie równowagi na Którąbądź strone 
z Państw sprzymierzonych ruguje Angliję Z Sta- 
ego lądu. Anglija musi się więc opićrać albo 
na Francyi albo na Rossyi. Nie jest rzecza nie- 
Podobna, utrzymać przymierze tam, gdzie za- 
„sze, skoro wolność ma stałym ladzie zagro- 
tona była, okazywała się potrzeba zostawania 


w ściślejszych stosunkach. Idzie tylko o to, 
aby nie zadzicrgnąć i nie trącić o draźliwe 
kwestyje, któreby niechęć między Angliją a 
Francyją w jasny płomień rozdmuchnać mo- 
gły. Ale na nieszczęście wiele jest takich 
dotykalnych punktów. Przecież polityka opie- 
rajaca się na równości, równa miarą oba kraje 
obdzielajaca, tak, ażeby Francyja nie Żądała 
wszystkiego dla siebie, ani też zrzókała się 
wszystkiego na rzecz Anglii, taka polityka 
mówie, spoczywajac na prawdziwćj sile kra- 
ju, może doprowadzić do tego, Że oba kraje 
przystaną na warunki przymierza. Mamy tylko 
dwa stanowiska, gdzie się z Angliją zetknąć 
możemy, to jest Oryjent i Hiszpanija. W O- 
ryjencie przyznała nam Anglija chętnie tę rolę, 
która się nam przynależała. Rząd angielski 
zrobił nam propozycyję, abyśmy połączywszy 
naszę flotę z augielską razem, staneli przed 
tonstantymopolem. Myśmy sami uchylili się 
od tćj propozycyi. Co się tyczć Hiszpanii, 
ija oświadczam się za niecinterwencyją, ale nie 
w całej rozciagłości. Pojmuję i przypuszczam, 
Że nie należy mieszać się w sprawy wewnętrz- 
ne państw obcych, skoro się dotyczą rządów, 
konstytucyi, wewnętrznych stosunków tego 
kraju. Ale skoro zmiana panującćj osoby , 
zmiana konstytucyi, zmiana polityki w obcym 
kraju, wywićra szkodliwy lub zgubny wpływ 
na nasze własne bezpieczeństwo, na bezpie- 
czeństwo naszych granic, na stosunki naszego 
handlu, na równowagę Europy, natenczas o- 
szańcować się okopami nieinterwencyi, nie tyl- 
ko Że jest niedorzecznościa, ale nawet samo- 
bójstwem. Wtedy potrzeba własnćj sprawy 
na obcćj ziemi bronić. Naszćm zadaniem w 
w Hiszpanii było, dołożyć wszelkich starań, 
aby rewolucyja odniosła zwycięztwo, i aby sil- 
ny rząd na niczachwianćj oparł się posadzie. 
Czyliżeśmy sobie tak postąpili? Sam mini- 
ster spraw zagranicznych objawił w komisyi 
swoję wiarę polityczną w fćj mierze, mówiąc, 
Że mało trzeba działać, trochę wyczekiwać , 
a polóm jak najprędzćj znowu zawiązywać 
stosunki. 

Guizot: Tego nie mówiłem. 

Lamartine: Szanowny minister odpowie- 
dział te słowa na pytanie jednego z moich 
kolegów, a ja te słowa natychmiast sobie za- 

isałem w obecności tegoż deputowanego. 

Guizot: W tćj chwili nie przypominam so- 
bie tćj okoliczności. 

Lamartine: Partyja exaltowana zaczyna 
zwykle rewolucyję, a umiarkowana ją kończy. 
Naszóm zadaniem w Hiszpanii było, wspićrać 
partyję umiarkowana, partyję Królowćj. A my 
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z niesławą opuściliśmy to stronnictwo! Mini- 
steryjum chciało utrzymać sfałus quo, ale i to 
mie udało się ministrom. Wićcie, że stalus 
quo wszędzie wpływ nasz umniejszył, podczas 
gdy inne mocarstwa w coraz większa potęgę 
wpływu wzrastały. Patrząc na to, co zaszło, 
nie można utłumić oburzenia, które sie z wszyst- 
kich prawych serc wyrywa. Nie tylko ja- po- 
dzielam to uczucie, ale cała Francyja. Czyliż 
dla tego, Że był czas, w którym Francyja 
była sławą okryta, powinniśmy teraz znosić 
cierpliwie to wszystko, czego już od lat trzy- 
nastu doświadczamy? Nie można gardzić témi 
groźnómi oznakami publicznćj niechęci, a prze- 
cież WPanowie udajecie, jak gdybyście na nie 
nie zważalil Nie gardźcie oburzeniem naro- 
du, skoro takowe ma swoje źródło w niepod- 
ległości narodowćj. Nie zapominajcie, że po- 
lityka teraźniejsza dalćj prowadzona, może 
się stać niebezpieczną , macie bowiem sprawę 
z narodem, przejętym godnością i żadnym sła- 
wy. Nie zapominajcie, że przeciwnicy mogą 
użyć tój samćj polityki jako zgubnćj broni na 
obalenie tćj samej dynastyi, którą wy utrzy- 
maé chcecie. Kaźden rząd wielki miał swój 
system, jakiż wy wskażecie? Czyliż to wieczne 
wahanie się, tę niepewność, z kim macie zawrzćć 
stosunki, możecie nazwać systemem? Wszak- 
że wszystkie wasze przymierza przywiodły nas 
o zgubę. Do tego przyszło, że nić ma inne- 
go wyboru, jak znieść haniebne poniżenie łub 
też rzucić się w szaloną wojnę. Kończę mo- 
wę moję tómi słowy, które wszyscy mają na 
uściech: Cóż nam po ministrach, gabinetach, 
kiedy każde ministeryjam nosi na sobie to sa- 
mo piętno niedołęztwa, popełnia te sanie błę- 
dy, powtarzam, cały system musi upaść. 
(Oklaski po lewćj stronie.) Tak jest, cały 
system niech runie, a z nim wszyscy, którzy- 
by go wskrzesić zapragneli. Zstępuję z try- 
buny z uczuciem największego zniechęcenia, 
zstępuję z nadmiarem śmiałości (wyznaję to 
i ubolówam nad tóm), powtarzam, zstępuję 
z ta śmiałością , której rozpacz silaemu prze- 
konaniu nadaje. (Słuchajcie!) Tak, czas już 
skończyć to igrzysko. Nie masz innćj drogi, 
albo Fraucyja przestanie być Francyja, albo 
wy przestaniecie kierować jéj stórem.* 
Największy rozruch panował w izbie przez 
minut kilka, podczas których pan Guizot 
wstąpił na trybunę, jednakże jeszeze przez 
niejaki czas musiał zachować milczenie. Po- 
czóm minister ten zabrawszy głos rzekł: »Sza- 
nowny deputowany zakończył swe uwagi prze- 
mową do ministrów, która sam jako nader 
śmiała nazwał. (P. de Lamartine oświadcza, 
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że nie użył tego wyrazu; p- Guizot obstaje 
przy swojóm zdaniu; wiele głosów odzywa się * 
»Tak jeste i »Nieć, a p. Guizot mówi dalćj.) 
W mowie szanownego deputowanego było coś, 
co w śmiałości jego ostatnie wyrazy dałeko 
przewyźszało i u wielu nierównie większe z8- 
dziwienie wzbudziło. Od lat trzynastu pant- 
jaca polityka, jako przewodnicząca myśl wła- 
dała każdóm ministeryjum , pomimo wsgelkie 
przemijające odmiany. Otóż tę ideję , ten 8y- 
stem on oskarzył. Wiedziałże on, co ganił» 
i na kogo powstawał? Toż nie postrzegł, że 
ta idea byia idea samego kraju? (Nie, nie 
z lewćj strony.) Ja utrzymuję, Że nia była: 
My wszyscy widzieliśmy powstający rząd lip- 
cowy; był on nagi i bez zasiłków. Wszelką 
swoję moc i potęgę, całą swoję politykę zdo- 
był sobie dopićro powoli i śród publicznego 
rozpoznania. Co rząd przedsięwziął lub ukoń- 
czył, to się stało za pomocą kraju, stało się 
za pomocą wsparcia lub zarzutów: izby, w 0* 
bec większości i opozycyi. Pomimo ię jawnoś 
uznał szanowny deputowany za rzecz przyzwoitą 
powstać na mysl, która powodowała całóm po- 
stępowaniem rządu, i nie rozważył, że przez 
to Francyi, całćj Francyi mówię, w zupelnćm 
używaniu swojćj wolności i swojego rozsądku 
przyganiał. Oto jest wygórowana śmiałość 
która mię zdziwiła. Ale jakież powody ma 
szanowny deputowany dla swego obwinienia ? 
Oto tylko te dwa przypuszczenia, że Francyja 
ciągle do uderzenia na Europę jest przygoto” 
wana, i Że ta ostatnia na Francyję jest sprzy” 
mierzona. Od roku 1830 do 1835 zbijali moi 
przyjaciele wraz ze mną te dwie ideje, pod- 
czas gdy opozycyja ciągle je na nowo wywoły- 
wała. Mnie i mojemu stronnictwu wymawiać 
przyjęcie i zastępowanie tych ideów , podczas 
gdyśmy je rzeczywiście ciągle zbijali, znaczy 
za daleko posuwać niewdzięczność i szyder- 
stwo. (Głośny oklask.) Nie będę szanownemu 
deputowanemu towarzyszył w jego ustawicz= 
nych i niepotrzebnych wycieczkach do Rossyt, 
Prus i Austryi; ja wskażę tylko na Anglije i 
mogę utrzymywać, żeśmy z tém mocarstwem 
ciągle z taką równością postępowali, jaka dwóm 
wielkim narodom przystoi. Prawda, żem s807 
bie życzył żyć w dobrém porozumieniu z Ab- 
glija, ale ztad nie wypływa, Żeby Francyja 
w czómkolwiek Anglii ulegała. Właśnie o to 
musiał wprzódy lord Grey w parlamencie się 
bronić, że Francyi aż nadto pobłażał. Jedno 
obwinienie było tak bezzasadne jak i drugie 
a ja mam nadzieję, że dobre porozumienie 
między obudwoma krajami utrzymane będzie: 
Co się dotyczy zachkowywanego przez Francy)? 


— 


systemu , jestto, 


dział , jakem już pićrwój powie- 


system szczćrości, zaprzyjaźnienia się 
X sprzymierzonemi narodami, jednakże nie 
w ten sposób, aby przez to polityka naszego 
kraju choćby w czómkolwiek krepowaną lub 
amowaną była. Przystępuję teraz do surowćj 
nagana naszćj polityki co się Hiszpanii dotyczy. 

wipiają mas o chwiejne ociąganie się; ja za. 
Przeczem iemu. Nasza polityka była stano- 
wera; my byliśmy przekonani, że Francyja 
* iliszpaniją w przyjacielskich stosunkach zo- 
“tawad powinna, i to mieliśmy na pićrwszym 
Względzie, w czóm nam jednakże obudzony 
Przez Napołeona w Hiszpanii wstręt przeciw 

tancyi był na przeszkodzie. Gdyśmy stanęli 
U atóćra rządu, przekonaliśmy się, że fran- 
cuzkie stronnictwo w Hiszpanii uległo. By- 
ożby to godziwą rzecza, gdybyśmy byli z woj- 
skiem wkroczyli, aby sobie znowu Hliszpaniję 
Przyjednać ? Nie będę tu na nowo wywoływał 
akończonćj już kwestyi ointerwencyi; słowem 
My uważaliśmy tę interwencyję za niepotrzebna 

byliśmy tego zdania, że udzielaniem moral- 
nej pomocy, jak to już od dawna się działo, 
Podamy Fiszpanii sposobność do pokonania 
Przeciw-rewolucyi. My Badziliśmy, że przez to 
otażemy niepodległości hiszpańskiego narodu 
Większe poważanie, i Że rozsądnićj sobie postą- 
„Pimy, niż przez interwencyję. Zamiar ten 
został osiągnięty, przeciw-rewolucyją pokona- 
Bo, a Don Karlosa z kraju wygnano. Mó- 
wiono, że ańgielskie wojsko do Hiszpanii 
wkroczyło; ałe nie używanoż tam także zo 
stajacego w francuzkiej służbie legijonu cu- 
dzoziemców? Utrzymywano , żeśmy przemo- 
cą przeszkodzić byli powinni, aby się w Mi- 
Bzpanii wojskowa dyktatura nie ustaliła. 
Któż śmie przypuścić, że Rejent monarchiję 
obalić a na jéj gruzach wojskową dyktaturę 
Wznieść zamyślał ? Ja sądzę, Że nikt nie po- 
Waży się utrzymywać coś podobnego. Lecz 
Bdyby o to rzeczywiście było się pokuszono , 
Wtedy ze wszech miar byłaby nadeszła chwila, 
W którćj bylibyśmy mieli powinność do wkro- 
czenia. Gdyby od Ludwika XIV. panująca 
w Hiszpanii familiję starano się uchylić z tronu, 
wtedy bylibyśmy śpiesznie iaprężysto działali. 

(dy nastąpią okoliczności takićj wagi, wtedy 
bie pozostaniemy w tyle. Zresztą jestto rzecz 
osobliwsza, Że my politykę pokoju usprawie- 

liwiać musimy. Zwyczajnie się tylko spra- 
wiedliwość wojny udowadnia. Wojna jest wy- 
latkiem, a my nie możemy przyznać, że Wpa- 
howie ciągle 6 polityce pokoju do nas mówicie, 
podczas gdy cała -mowa Wpanów jest tylko 


Wojną. (Szemranie z lewćj strony.) Bez wąha-", 
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nia się oświadczam , że, gdyby polityka Wpa- 
nów była sześć lub trzy miesiące, co mówię, 
cztóry lub tylko dwa tygodnie przy stórze rządu, 
jużby niezawodnie wojna wybuchnąć musiała. 
(Nowe szemranie. Głos zlewćj strony: »Wpan 
się boisz.*) Ja się nie boję. Słowa sbojaźń* 
i»odwagać są dziwnie nadużywane: Poczytano 
mi za zaszczyt mówiąc, że się o popularność 
nie ubiegam , że jćj nie szukam, iże to jest 
dowodem méj odwagi. Jestto mylne zdanie; 
odwaga okazać się nie może, jak tylko poświę- 
ceniem się, a przeto w postępowaniu, któróm 
zachowywał, nie było Żadnćj odwagi. Od lat 
trzynastu polityka pokoju była równie ideą 
kraju jak irządu, i wszędzie, od Wasyngtonu 
aż do Kalkuty, politykę tę oceniono i pochwa- 
lono ; wpływ nasz uzyskał wszędzie przynależną 
zaletę tak w Europie jak iza Europą. Zapy- 
tajmy kazdy naród, a przekonamy się, że mą- 
drość Króla Francuzów w przysłowie weszła. 
Jeszcze słowo, nim skończę, Powiedziano, že 
bez własnego poświęcenia się nic prawdziwie 
wielkiego i dobrego stać się nie może. Życie 
nasze wystawione jest na same doświadczenia, 
w jakiómkolwiek położeniu jesteśmy; a im 
wyższe jest nasze stanowisito, tém srożćj loB 
nas doświadcza. Szanowny deputowany oświad- 
czył, że ja chętnie dostojnćj osobie moje po- 
ważanie okazuję. Niech rozważy, że osoba ta od 
lat dwunastu była celem kul i sztyletu skryto- 
bójców, iże jeszcze dotychczas cierpliwie i bez 
przestanku nad pomyślnością i sławą Francyi 
pracuje; a potóm niech powić, ażali to nie jest 
rawdziwóni, praktycznćm poświęceniem się. 
Głośny oklask. Jeden głos: »To nie jest po 
parlameotarsku L Przygana należy temu oświad- 
czeniu.) "Fo, powtarzam jeszcze raz, jest praw- 
dziwóm poświęceniem się, a Wpanowie ścią- 
gnęlibyście na siebie niewdzięczność całego 
czasu rządu, gdybyście o tóm zapomnieli. (Pe- 
nowione przyznanie.)ś Po tćj mowie nastąpił 
wielki rozruch. s 
Posiedzenie dnia 4, marca. W dzien- 
nym porządku odbywało się dziś głosowanie na 
cały wniosek do ustawy o tajnych funduszach. 
Rezultat głosowania był następujący : 
Liczba głosujących 399, 
Zupełna większość 200, 
Za ustawa . - « « s o 
Przeciw tejże . . . . . 155. 
ZPażyża dnia 4. marca. Salony pana 
Guizota były wczoraj wieczór przepełnione. 
Przybyło około 2000 osób, które ministrowi 
z powoda rezultatu wczorajszego posiedzenia 
„szczęścia życzyły. POT A 
„4giełda b eck d. 4. marca. Zwy- 
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cięztwo ministeryjum było na giełdzie już wia- 
dome, a papićry zamiast pójść w górę , cokol- 
wiek spadły. : 

Hadrólestwo Polskie. 

Z Warszawy dnia 10. marca. Biskup. 
dyjecezyi Podlaskićj JX. Gutkowski, sto- 
sownie do udzielonćj mu rady przez Ojca św. 
Grzegorza XVI., zrzekł się, aktem formal- 
nym, dalszćj admioistracyi tćjże dyjecezyi , 
oświadczając Życzenie, iżby mu nadał wolno. 
było przemieszkiwać w mieście Lwowie Ga- 
licyi Austryjąckićj. Najjaśniejszy Pan , mając 
sobie akt takowy przedłożony , raczył najmi- 
łościwićj przyjać zrzeczenie się administracyi 
dyjecezyi przez pomienionego biskupa, oraz 
udzielił mu zezwolenie na udanie się do. miej- 
sca, które na mieszkanie dla siebie obrał. 
Nadto, Najjaśniejszy Pan raczył oznaczyć bi- 
skupowi Gutkowskieęmu, tytułem pen- 
syi rocznćj, po 3000. rubli śr., a na koszta 
piérwszego. urządzenia się 4500 rubli śrebr- 
nych. — (Gaz. Warsz.) 

Furcyjan. ` 

Z Konstantynopola dnia 22. lutego. 
Wielki admirał Tahir Basza został złożony. 
z swój posady, z dotychczasowy prezydent rady 
Stanu Halil Rifaat Basza Kapudanem Ba- 
szą mianowany i, opróżniona przez to posadę- 
prezydenta rady Stanu, otrzymał były minister- 
finansów Nafis Basza. 


NOWINY. 


Gdy natura ze swego. snu zimowego małoco, 
jeszcze ockniona, nie dozwala nam używać 
przechadzek wieczornych, pożądaną zapewne. 
będzie dla mieszkańców Lwowa. wiadomość, iż. 
nastręcza się dla nich bardzo miła, rozrywka. 
w sali tutejszego "Towarzystwa muzycznego, 
w którćj na cele dobroczynne wypra- 
wione bedą zabawy salonowe muzykalno-dekla-. 
macyjne, a to. dnia 19go i 26go marca, jakorćż. 
dnia 2go i 17go. kwietnia r. b. Według ogło- 
szonego w tym celu programu, czekają nas. 
rzadkie w swoim rodzaju przyjemności , które 
dla mieszkańców naszćj stolicy z zamiłowania 
sztuk pięknych i z dobroczynności. się odzna- 
czających, zapewne tóm bardzićj będa poża- 
dane, ileże najsłynniejsze krajowe talenta głó- 
wnie do tego się przyczynia. Bliźsza w tym 
względzie wiadomość zawićrają afisze.. 


Miło nam donieść, że panna Wanda Sta 
rzewska wystapi w poniedziałek dnia 208° 
b. m. poraz drugi na scenie polskićj w dwóch 
sztukach: Łucyja , sierota szkocka, czyli: Pa" 
miątka , — i Pięć sióstr a jedna. 


[DE DZZZZALZZŻZZZZZZZZZZZ E 
WIADOMOSCI HANDLOWE I PRZEMYSŁOWE 


(Z korespondencyi prywatnej.) 

Z Wiednia dnia 10. marca. Cena wołów W 
handlu hurtowym była w tym tygodniu dosy 
wysoka i utrzymywała się w równowadze prze? 
wszystkie dnie targowe. — Za cetnar: wołu do- 
bréj jakości płacono od 40 do 42 zr. w. ”* 
W poniedziałek przypędzono 870 sztuk, jako 
to: 200 z Edynburga, 350 galicyjskich, naby” 
tych przez handlarzy w Lipniku, sprzedanych 
rzeźnikom tutejszym |na nogach, podług oszaco” 
wania cetnar po 42 zr. w, w.; oprócz tych by: 
ło kilka małych partyi wołów węgierskich 
styryjskich; sprzedaż była w ogóle bardzo Ko” 
rzystną. Nazajutrz było na targu 450 sztuk» 
między któremi 200 sztuk ze Szlązka kolejć 
żelazna sprowadzonych , zostały sprzedane prze% 
handlarzy kompanii rzeźników na wagę cetna 
po 42 zr. w. w.; próba tych wołów okazała n% 
regie w przecięcia para 1230 fi mięsa i poj?” 
dyńczo. 84 t łoju. Do liczby 450 należały je” 
szcze 130, sztuk sprowadzonych Dunajem, re" 
szła zaś były woły węgierskie. W środę i czwa”” 
tek, było. około. 670 sztuk z różnych prowincyj 


' jednakże z Węgier w mniejszćj ilości niż zwy” 


kle; były sprzedawane od, 40 do 41 zr. w. W 
cetnar. Miedzy innemi było 130 sztuk pam 
RKniżek z Mistką, które właściciel sprzedał kom” 
panii rzeźników na wagę, cetnar po. 41 zr. W 
w.; próba okazała na regie w przecięciu par$ 
1144 fó mięsa i pojedyńczo. 74 fl. łoju. Cen3 
teraźniejsza pówinnaby się przez. parę tygodi” 
utrzymać, ponieważ zapasów rzeźnicy nie robit 
i targi nie są przepełnione. Cetnar łoju Ko” 
sztuje teraz od 43 do, 44. zr. w. w. Ogółem 
było w tym tygodniu około. 2000 sztuk na targ" 
= LO 
TEATR POLSKI. 
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W poniedziałek. £ucyja,, siérota szkocka, czyli: 
miątka , melodramat ze śpićwami we 
tach, — i Pięć sióstr a jedna, kom 
w t akcie, (Drugi występ Jpanny WAS 
Starzewshićj.) 


bo EE CY R NE WERS RNE a a a Ń 
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